List do redaktora naczelnego „Ziemi Gorzowskiej” z dnia 22 grudnia 1982 r.

Szanowny Panie Redaktorze!

Już konstytucja marcowa z 1921 roku zniosła nierówności stanowe w Polsce i napiętnowała czerpanie jakichkolwiek korzyści z tytułu pochodzenia. W Polsce Ludowej nie ma powodów, by ekshumować te sprawy. Korzenie mojej Rodziny przysypały popioły powstań narodowych. Nie zachowały się żadne dokumenty, majątki czy klejnoty. Możliwość kontynuowania bogatszych tradycji wigilijnych zawdzięczamy wyłącznie pracowitości Dziadka – obrońcy sądowego i Ojca – lekarza. Sądzę, że w sympatycznym artykule red. Krystyny Kamińskiej wystarczyłby podział na stoły w rodzinach gorzej i lepiej sytuowanych. Podział na „herbowych” i innych ożywia niechęci, których geneza tkwi w stosunkach przedwojennych, a także w okresie „błędów i wypaczeń” po wojnie.

Żałuję, że moja interwencja telefoniczna przed opublikowaniem artykułu okazała się spóźniona.

Z poważaniem

Krzysztof Borkowski

PS

Łączę życzenia zdrowych, pogodnych Świąt i wszelkiej pomyślności w Nowym Roku.

22.12.1982 r.

